
Carlo Cave!li recte motmistrz v. Werffe11 
(podwó;ną k ro:ę kreuje na elkrnnie znako 

mity :a1rtysta wiec.leń.ski ____. RuidJJf Forster). 

CaroJa Lombaird, na:nwdniejs12;a .gwiazda !iollywoo1d~u, ulki:iże się w 
hlmle 1pt. „R:umha". 

„WONDER BAR" 

Fot. Lihkc.,-w-fiJm. 

• I • • 

Któż nie s/ysu# o tym rozgłośnym dramacie filmowym. przezwanym „wido= .. 
wiskiem IO.OOO cudói{,'· 7 Grają w nim Dolores ·Del Rio, Kay Francis. Ricardo Coriez. 
Dick Powell i Al }olson. ,, Wondef Bar" jest obecnie największą af;akcją ekra: · 
nów całe.go fwiafa. Wypro'dukowały. Io arcydzielo wytwórnie ·warn.er Bros- f_tr.~I 
National films~ 

Odbito w drukarni. ·,,K11tjera tóaz.kiego" 

„~ ~'·,·~:\, 

'"""' ) 

DODATEK NIEDZIELNY DO ,,KURJERA ŁóDZKIEOO" 

NIEDZIELA, dnia 9 cze1 wca 1935 roku 

Nowa kadra pogotowia przeciwgazowego 
w Łodzi. 

Nr. '23 

Dnia 1219 .maja: z1 racii zalko!ńcizenia Jm1rsu instruktornkie1go III stopnia O. P. Ga12., odbyła się urJc.zystt: wn;:1czenie świadectw 
fiblSóliwentom na ;d!zied:zińid.i z. ~. W. K·. Scheibleira i L. Grohiuana, przy ~uJ. Ptzętlziainiancj 68. Na1 zd\ię-ciu widizimy uozestni~ 

M·w !Imrsu i . dyr~kciją Z.1 z. w. ~rui 1>1spckto:rem okręgu i td'edegateim obwixlu . miejskiego n;a1. czeile. 

Fot A. Meyer, Piotrkowska 182, teł. 108-81 
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Dzisiaj a ong1ś. 
Obecnie, kie,dy tlo \vszystldch u.zd·i"J-

wisk kraj·)Wych m;J<żemy dotrzeć 1h-leią lub. 
autDbusem, warto pnzy1pomnieć o l;ohater
Jdcil wysiłkach 1iarszyd1 przodków oraz o 
tnudach, z ja:kierni byto związane 211a!ezic-
11ie się w taJkim na1Przy1ldad Sol1cu. 

\VyijaJz,d na \lmria1cję rdo Solca! Ileż przy 
tern było kb potów, lat~tniny i star:qi. .I uż 
:rn t;;dzier1 p,r1zed w,yja1zdem Z;tC<Z1Yn ano w 
domu pa,lwwał pościel, sta.t,k1 kllche:'.lle, 
!ceumpy naftow.e, przybory .do prania i pra
S0\1r'3Jnia1. Zrubiernlo się Wi'iZYstko prótz ló
~t~k, a1libowie1m ·w klik zwanych, 1pcnsj.,rna
t:iich nie troszczJno się z1bytnio o l!Oikalo
rów. 

Podróż z \Viarszawy do Kiel·c· odlbyw~i

!o się 1k0ile.i•l· WyieMżalo sit; na noc z 
dWl)r\c<JJ „11adwiślań1skie.~o·•, by ~ot.a 8-e,i 
r~no stanąć w Kielcach. ·ram 0C1Ze1kiwał,t 

p,~dróżnych iwailna pnzeprawa z doroi.ka
rza.mi i wtaścicie!ami odira,panych powa
:i:ów. Za powóz do Soka (10 mił d.rogi, 
czyli około 70 kilometrów!) żądano 12 rn
bli. Zwykle dryndziarze, po ożywhneJ kłó 
tni, p01przestawa,ii. na idzie!się:ciu nubladi. 
Oz:ęsto, g1dy spór 1Przy~~rnowa:t obtrót ·zbyt 
ostry, in ter\venJo\nl·f kacaip, ·czyli poli
oja.nt, z.wy.kle pozostaijący 1\\1 1zmowie z do
rnżkairzem. 

Sniadanie ,pił> się ,w 1bufecie stacyjinnm, 
IJ(~cizem jazda: dale,j. 

Podró!Ż z J)opędem dwu !koni ży.wych 

trwama: :aiż ,do zmroku, w1!iazia,)ą:c w to fh-r 

pais1y w Bus1ktt i w Stopni1cy. Dorożlkarz, 

w mia1rę 1pdkr1zepiania się na istac:U~cth ivę-

2.towyd1, nabiernt coraiz 1więkisrze1gJ '~mirnu

:-i·ziu, natomiast jego ,konie stawiały ·się co
raiz brurdziej os1pałe. 

i\VJeżdżafo si-ę do Sok~a, przy ai'k9mp~lll
}::11mencie oąuzy1ków w 1rold.1zaJju: .,Letniki 
jadą! Może paLr,ze1bne. mieszkianie? Ja d:de 
dzi,ca za:prorwa.dzę!" 

I nagffe rolJiła się (is·za. 1Na horyzoncie 
iPQiaM'i:ał się broda,cz wisp1a11ialy w majesta
t:vazm.1m chałacie· Zmierza~ wprost do po
wozu, krokiem pewnyim, rak wlaidca. A ''-' 
t•1urnie rozlegał się ,s.zept: „MoszikJ i1dizie, 
MCJ1szlko idzie ... u 

M1os1zlko był nieofidialnym ll'Z.ą1dcą 1UJZ1diro
wiislkia1,1 olbQlk lekair~ na1czeh1ego (i jedyne
i;o), obo1k rostaiurat'.Jra i strainilka. Meszko 
podicibodził .do powo,zu, obrz:ucał poidiróż
JJY•C/h szybikiem, badaJ\';lCJzem sipo~rzeniem, 

najwid0icznieu rnsta·la1t :ka tegorję, 1G o j:akiei 
ich trzeba 'Za!Jiaz;:yć i mówit: 

- Jest dla państwa• w s.am 1raz mieszka 
Hie w wiJli p.Jd Miakiewidzenn. 

Od wy.rok1u -Mos,zka nie b}nfo apelau::ji. 
Z:t1:eżldżall.:i si,ę więc pr:zeidi w!si'ka1z>all1ą w1iilę, 

by 1zafąć Lcfiwa polkolje z. kuchnią. Rzecz 
C·CiZYIWista!, że kuch·a1r0m 1by!a 'Z ffetnilkami• 
choć nie cieripiai11a rra reU1maty1znn. 

ŚPIĄCE FILOZOFY· 

Malowniczy oibraze1k tworzą trzy śpi.ące V.' cieple pJfodniowe1go s:tońca flamingi. 

11ików i r Jizmoldlonego gór.a~·a1, Ten góral 
nieiwiadomo Uiaikim eiudem tirafił do Sokt· 
Od świtu do nocy siedział pr1zy kiem•cie, 
wołając „Wio!" i oidlma·wi~!ąc zdrowaśki. 

Mechanizm 1Jyl talk oblic1zo11y, że kiedy gó 
rad lko,ńczyt trzecią zid1ro1wiaiśU{ę, •wówcz?.s 
1uk.a.zywał się kJnie:c liny, naj któred wi,s:-al n 
wialdro. Chwytaq Je obirnrąiaz: i wyfował za
wa1rto:ść do ko.ryta. A potem znó1w! :s1zept.a.l 
-mod!litwy ,lm chwaile Matki BosUdetl. 

Łazienki byty drewnk111e, z iki1l1koma ka
.,binaJmi. Obsługi~waty .ie łaiziencz,airki ·w ko„ 
~,tjumach' l1u1d1owiych. 1 

W Pa!flkU .girY'w:aJru wieczair:aimi am.pela lu 
dowia pod QJatuta. ŁJsiai, iz.loliona :z lkL11k1u z.u 
chowatYich :kirak,ns6w. W saU koncertowe] 
hywaty t- zw. wuniony, nia1 kt6ry:ch d!a1my 
stairiały si,ę wYstąpić j.a1k1rnookatzalei, demon 

!Podc-zas naiwiękis.zego, g•wairu l'!a\Ptem na 
!'.i t;;i1wała cisza i ,rozlegały iSię wo'i-ci.nia: 
„MJ1szko niesie pocztę!" 

Oirki.estra milkita, W01c1Jzired za1miera~, a 
,w1s1zyiscy biegli na spotkanie Jedynego łą1<"'.~ 

niikal Soka ze światem viaJ Stopni1ca. Zaiku
it'izony Mos1z1ko ( drngę o.dlb1y1wat n'al ipie1cho
tę) w;eihold!zil na· salę 1bafo!Wą i izaczynal w "J' 

wotywać nalzwiska: 

- Ja-śnie •wieUimJżiia 'P'ani1 X. Jaiśnie wiei 
możny pan Y. itd. 

Za rozdanie poczty! MOJszlko doiSta1wa1ł 5 
ikopieieik od listu i 1P0ld!zi.ękowanle. Poteim 
znów tańczono. O godzinie :10-ej 1wsizy,5c;y 
s:zli :spa,ć, gdyż rankie11111 pianie muista~y iść 
na targ JJJ 1umc'zęta., og:'ólrlki i śimietaITTę. 

Dwa dni zaljmowało '1.lirządzenie miesz· 
:kaniiai. O pójśclu' idid Iekrurizai natr:ruzie nie by
lo mCJiW'y. Należał-o •OOioocząć, ro-zeirzeć się, 

porobić :znajomości. 

. stnu.ją,c stroje ha.1owe. 
Tal'K up1}.ywał czas w wzidlrow~slkalch, na 

priielomie 19-go, i 2'0-go Wieku • 

Wodę minera.Iną w,Ydob~wano z głębo
kiej studni, pr.z.y IJ)omocy kieraitttt fJJ<lf'Y' iko· 

2 

Przewie1zienie zwt0k ś. p. ma1tlki Mars.zał1ka Piłsudskiego do 
Wiilrna. Sa1m0idhody 1Wiozą1ce tirumnĘ; ze zwlolkami ś. p. matki 
Mairs1z. PLsiudsh:'f;:: go mijają punkt graniczny polslko-Jite1wsiki. 

W czaisie uroczystoiści żałobnych w Zgieirzu dominow<cito i:a , 
Sta1i:ytm "Ryruku żałOlbą oikiryte wzniesienie ze sta1tuą. ś. IP-· 'Mrur 

s.za,l\ka Pillls,rndsikiego. 

Na 1u!ica1ch ,Wiln:i. Trumna ze zw!okami ś. p. maiilki ·Mar,sz~d·ka 
; trumienki rodzeństwa Marszatka Pil'siuidlslkiego niesione J) 

hścioła św. Teresyl w Wilnie. 

ŻAŁOBNE ECHA 

Talk .p1r:zedsta;\yia1c się miejsice, pnzed 1kt6rem Łęczyca zhży· 
· la: ż~fo1bny ho~d WcidZG'wi Na•rodu. Dekoraic~a. riar tle powiatc•

Wj'1Ch urzę<lór.v pańsYw"owyo.h. 

.... a -



Uczestnicy na:dinvrczajnego zebrania oddz. !ódzkie1go zw. 
Teclmi:kćhv R~ P. odbytegJ w dniu 19.5 hr. POld p1r1Zcw. wice 

prezesa zarządu gMwneirn p." Woj1ciechowskieg;c. 

Komitet Niesienia Pcirnocy Nia!ibiednieJs1zy1m w Łodzi - diziel
n'.cy XI-e1i 12 preze~em Gtó\vnego Komitetu starnstą grodz
kim dr. W1rJną i preze1sem clzielnitcy p. Rv1nukieiwiczern iw 

c\Zde. 

Z POOR.ZEBU 
Ś. P. KA~OLA SCHEIBLERA. 

W ma'ju rib. odbyto się z:llko'c · 6- · d · n zeme o-ie10g0i 1zmnego lmrnu O P L G LII 11· t · · 
Pii1.eprowa<lzonego iP11.1zez ŁMzlki Olbwód Miejski L O p p. N. „.,.."a· •. ~a egorJ1, ~-a z d Ob · · · · · · a '...J ·Jęc111.i w~ceprezes 

' r ąi u wodu P· dyir. Ii. Gstrows1ki orćl/z W"''ktadJwicy ~ · „ · Sll'Ucnaoze. 

W·spania,Je przed.stawia się autostrada 
f·'rankfort -- Darmstadt, na której uinuicho

miono iinję pośpies1znvch aiutJibiUis·ÓW· 
1·Lstoryczny wtiazid Joanny 1d'Arc', oldtwonzony z dro1hiazgową dolktad 

nością G1br<i1zową m u.nczy1~tośiCiach w Campie~ne. 

, . W :J'yla1t1j.e111badzie odbMl'Y się 'W tym 1rolk11r po ;1':1iZ dziesiąty wyścigi motocyklOt\ve, kt('
ryich oz.ęść trasy prizebieg:ai pnzez. miasto. W głęibi stara historydzna ibrama1, przez 

którą pr:zejeż.d:lla.ją imotJcyl°IDliści. 



Uczestni<.:y albue mji ż:tłobnej k1 czci ś. p. Marszałka Pil
sutds1kiego, urzqdumej przez f6dz1ki odd1ziall Stow. h. \Vii;:i

uiów PolitrcZ11rclt d. f:r. Rewolinc.rjna. 

„Ta;emniczy uśmie1ch" - znalkomite ari.::y
d!zieło 1rzeźbia.rsikie, wylkon::me przez nie
znanego 1mi1strza z POIC'Zatkiu XIV wielfou, z 

:z 1dirizewa lipowego. 

Łó:dź trapi ;plag:t s:zrcmrza• Oto ma1ły 1Plon1 •w 'jednej i pJ1se
s:vJ nit .uJ. Rz1s;ow~'kifij, 

P. Leopold óuntller 

zasłu1żon.r prezes Związlku Stow1air1zyszer1 
śpiew1aljących pJ nieimie1dku w Polsce, ktt'i
•l"IY zgÓirą od 10 lat 1pelni tię odpowiedzialną 

ftmkcję kn o~ólnemu' zadowo1e~iu tl'Znaniu ' 

Lelkci1w dżiil1-idżitsit1 w 1szkole .ja.pof11skii;;i. 

Reprodiu.kcjru obrruzu „Begonae" artysty 
macr1a1rz:a Zyl?jm. Burd1zińskiego, 1kt6rezo 
prace zwróciły na ·'!Siebie 1U1wa1gę na ostat-

niej WYiStawie Zw', Art. Plastyków .... 

Pr1zepiękne okazy sete•rów1 iirla,ndzlkioh, któ 
re na wyst::J.1wie psÓ\w ra1soiw1Y1ch na Dyna~ 

_sad1 :zdobyly ·zfote rnedialle. 

Świat 

L I 

U nas 

i w Paryżu. 

Dwa, „laureaty" wystawy pa•ry:skie;j ze 
:::wcmi d11mnemi z PlllPilów wlaś·ciciellka1mi. 

·mody. 

Ostatni ipJkaiZ rnodeJi wiosennych w Bcrlii ie 1przyniósł wielką ilość toa1Jet k011nbi110-
wanyc.JJ w „1wieczyś,:ie modnych" ikolor~Clłi biało-1azarny1ch. 

U NAS W TIVOLI. 

I:.ód,zlra Izba R.zemieślniCJZJa unząd~iła w '1.1.b. niedzielę w o.g;rtichzie-restaurrucj(, Tivoli letni pokaiz onOtdy, któr.v cjeszyq się ooża 
frelk'Wencją. Pierwsze IZ!dJęcie przedstawia nąi!młodsze mJdelki, iW'ugie finail reWlji mo oy. 
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Znalkomiiy aktor filmowy, fre:dric Marc·h, ni~zapornniany „Dr. Jek.\1rn i Mr. łiyue'·, 

kreuje rolę uwodzicie:lsikiego zło<lzieia ser:; w filmie pt. „Milos Oki Benvenuta Cellini'i · 

Swia1torwe.i sławy śpiew1aoz1kai, Grace Moo-

1e, za.prezentu1je się publli10zności P'J,l1skiej w 

Jednym z 11a,jpięikniejs1zych fillmów :sezonu, 

wytw. Cclumbia, 1PŁ· „Ldiziemy po s1z,c.zę

~cie" (tyt. J.ryg. „One ni,gth of love"). 

& 

3 najpopularniejsze gwiazdy Ameryki. 

. ;erdno ·z, ·Pism a1mer.vJm.ńsiki.ch 1puze1prowadziło ankietę na ternar: j:11kie gwia1zidy tmmuwe są na.jpopulrurniejsze w Ame1ry1~e. Na 

pierw1sze miejsce wysunęły sio trzy g·wiaz1dy :wytwórni „Paraimount": Cairolla LJmband, Gla:udette Co!lbert i Bing Orooby. 

Sympatyczna ta tr1ój1ka, wystąpi w wielu fifanach w nadchod1z,ącym seizonie. M. in, zoba.cizymy Clmuidette CoU:bert w filmie pt. 

j>,.Świ:a1t ,p;r;Ywatuy" (tyvu~ tym,cz.aisawy), Carolę Lo.mbard 1w ,,Młodeli wŻwrÓdce", a, Binga Cros;:,y w ·d<w'óch 1flannia1::h, mian:i~ 
wi.cie; „ Wieli.ka Ksi~żna1 .i chłopiec hotelowy•• oraa „Miissisippi••. 

n .„Z _ '", . t;;:"'?"' 

DODATEK NIEDZIELNY DO „KURJERA ŁóDZKIEOO" 

NIEDZIELA, dnia 16 czełwca 1935 roku Nr. 24 

Z Bogiem w przyszłość 

. · Ł d · 10 t ZJaJZd Deleigowanyich 1Katolicikiego Stowarzyszenia Mt.;,dzieży Że1iskiej Dlecezji 

W dniu 2.6 ima;la rlb. o.dbył ~ię w1 ° IZI - Y d uczestniczek Z:Jaiz·diu, mas'zenijący spod W1rót :kościoła 
ł:.ódlikie1j. Na zcL!ęci1u hufiec sztandairoWY, otwieriaaq_.cy czoło poch~ 1u 

Matki iBo.skiej Zwydęslkiei, gdzie J. :e. ks. bi>Skup ordiy11ain1ooz. ctr. :Wt. Jaisiński celebro>.vaił 'U!roc•zyis.te na:bożcńst.wo . 

Fot A.' Meyer, Piotrkowska J.82, tef. ·tmf-11 
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